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K O K . " « . Bezpłatny: dodatek do „Głoau Pomorskiego

„SIŁA"
wychoazi co czwsrtek. Cene 
numeru pojedyńcz. w Polsce! 
10 ntfcp., w Niemczech 1 mkn

Prenumerata na mies, wrzesień 100 mkp. 
— w Niemczech 4 mkn. miesięcznie, — 
P r e n u m e r a t ę  przyjmuje ekspedycja

ADRES*
Redakcji, Administracji i Eks. 
pedycjit Poznań, Skarbowe 12 
— Telefon nr, 16-89. —

Korespondencje bez podpisu doki. adre­
su umieszczane nie będą, Rękopisów nie 
zwraca się. Administr acja czynna od 9-~ó,

Organ Chrześcijańskiego Narodowego Sfronniciwa Pracy

P r z e d  w a l k ą .
W ostatnim dniu — prawie że w osta­

tniej godzinie — podpisany został w dniu 
18 sierpnia dekret wyznaczający wybory 
do Sejmu na dzień

5. LISTOPADA,
do Senatu zaś w tydzień później, w niedzie 
le 12. listopada.

'Główną,, walna bitwa. • wyborcza*to- 
■ zegra się przy wyborach do Sejmu w dniu 
5. listopada!

Cały naród polski w swym 30 miljono 
wym ogTomie, od Bałtyku dó Karpat, od 
Odry az po granice Boiszewji w historyczf', 
nym wielkim tym dniu ma wydać, swój 
są,d o trzechletnich rządach w wolnej, zje­
dnoczonej Polsce!

Naród cały ma w tym dniu wypowie­
dzieć się, czy z rządów tych był zkdowo- 
lony, czy rządy panów Piłsudzkich, Mo­
drzewskich, Daszyńskich, Diamandów,.. 
iWit-osów i Okoniów były po myśli naro- 
,'du! Czy pomimo ciężkich i trudnych cza­
sów powojennych). nędzy te choć w częś­
ci nie mogły i nie powinny być lepsze, o 
tern zadecydować ma niedziela 5. listopa­
da! Nie wolno bowiem winy zła. spładać 
na. innych! Odpowiedzialność* za wszyst­
ko ponosi ten kto rządy .sprawuje. Dotąd 
zaś-; rządy te spoczywały w rękach lewi* 
eowców, innych bowiemjło nich dopuścić 
nie chcieli. Drastycznym tego przykła­
dem, walka o kandydaturę na prezyden­
ta ministrów’ p. Korfantego!

Wykazało się przyŁem, że naród dość 
już ma tych rządów socjalistyćzno-żydow- 
ekieh — a pragnie rządu narodowego, 
Polsk?ego!

Na skutek dotychczasowego skta-iu 
Sejmu, zlo raz jeszcze zwyciężyło! o. li­
stopad musi sprawę zmienić! Wybory po­
słów w tym dniu muszą wykazapf kto.iSy 
Polsce nasz*, j rządy ma sprawować, my 
jako prawowici gospodarze tej ziemi, cz.tó 
też nadal ma u nas tej wodzić mała czere­
da socjalistów na spółkę z witosoweami 
I żydami!

Dość już tej gospodarki, dość nierzą­
du!

Niedzela 5 listopada ma zadecydować 
o przyszłych losach naszej Ojczyzny!

Do walki tej, aby ją, zwycięsko prze­
prowadzić, potrzeba trzech rzeczy:

Miłości kraju!
Bystrego rozumu!

Ple." iędzy, pieniędzy, pieniędzy!

Przegląd sil przed wyborami
Weszliśmy nareszcie w ten upragnio­

ny okref^przedwyborczy, okres, od które­
go wykorzystania zależeć będzie przysz­
łość naszego Państwa. Stokroć biada bę-ł 
dzie nam, jeśli nie docenimy tego chasu, 
który nam Pan Bóg daje ku ugruiitdwąniu

Przeciw/ko nim stanął do walki w 
wyczekującej postawie jednolity silny 
Chrześcijański Związek Jedności Naro­
dowej.

Zvńązek ten, występujący pod has­
łami chrześcij ańskiemi i narodowemu u- 
waża, że polityka winna kroczyć po dro­
dze, jaką jej moralność chrześcijańska 
wskazuje, uważa, że przykazanie „nienaszej wolności i prąwbrządnośij* lSpistwo 

wej. Wtenczas przeklinać naś będą przy- kradnij", „nie oszukuj'1 obowiązuje każ- 
szłe niezrodzone - jeszcze pokolenia. dego nietylko w życiu prywatnem, ale i

I cóż należy czynić za ję ta  może nfe- życiu oolitycznem i społecznem.
jeden. Otóż w pierwszej Hnji m4Him.y| W ysuwając drugie hasło „jedności
zbadać nasze siły. A za miarę może nam narodowej" zblokowane stronnictwa 
tu doskonale posłużyć ostatni spis ludnoś- Chrześcijańskie Demokratyczne, Ch. N. 
cg podług którego na tęrenarshiipaszogo • Stron. Rolnicze i Zw. Lud N ar apelują 
państwa zamieszkuje 78 proc. iBoi.Kków i do wszystkich aby stworzyli jednolity o- 
32 proc. obcych narodowości do których bóz narodowy, który dbać będzie o inte- 
najpoważniejszy odsetek przypada na ży- res całego narodu o całość państwa, a 
dów, największych ywrogów już rue, tylko nie o poszczególne klasy,
Polaków, ale świata całego. Jdśłi do tego W  Polsce musi rządzić naród cały,
doliczymy jeszcze partie lewicowe, które jak o tera konstytucja mówi, musi pano- 
zawsze i wszędzie popierają zachciąiiki ik.1 wać harmonja narodowa, solidarność 
dowskie, dążąds w kierunku narodowo— klas, gdyż, przeciwnie Polski nie będzie, 
dystrukcyjnym, natencza£ dojdziemy do Kto więc nie chce, aby w Polsce nie-
ostatecznęSo wniosku, że przylźłe wybo- podległej zamiast zrzuconycn z tronu 
ry mogą dla, nas wypaść barclźę nfflpórńvśl Mikołajów i Wilhelmów miały rząctzić 
nie. Bo nie może być jnaczejr ,i$<oli Sviek- Thpnowie (żydzi) i Hassbacny (Niemcy), 
szość ludu roboćl^gp nieświadomie i tył- kto me chce panowania klas, siejących 
ko dzięki proKodyrom przekupionym przezywa® jemną nienawiść przeciwstaw iają- 
żydostwo idzie na pasku wywrotowców, cych interes włapnej klasy ponad interes

całego narodu, ten winien stanąć po stro­
nie zdrowego ducha narodowego, gdyż 
tam jest prawdziwa wolność i dobro na­
rodu.

Jedynie pod. hasłami: „Bóg i Ojczy- 
zna“, odniesiemy zwycięstwo.

Uchwały Zjazitt Io fewMńteę.
Stanowisko Zjazdu w sprawie Chrześcijań­

skich Związków Zawodowych.
Zjazd putępił Związki Zaw odow e, opie-

zycie. Społeczeństwo polskie muli? sobie jrające swą działalność na walce kłaffl 
Uświadomić, że tem ciągiem schlbBian&m płonkom  Stronnictwa, pracującym w

polecił or- 
kie Związ- 
dzialalność

Że tak jest, tego najlepszyńk' dowodem 
jest ostatni sra j^ ro lńy  yiy wblkopolsce, 
podczas kórego ludność 'pucująca śięęmi 
wybrykami okazała jakje nadzieje można 
w miej pokładać. Większość tych ludzi 
pójdzie oczywiściejirzy następnych wybo­
rach za głosem menerów, któiky już da w-!, 
nó za m am ą mamonę zatracili sumienia i 
stanęli w rzędzię wrogów państwa i pol- 
skoąpi.

Przeciw’ tem u w szystk iem u  m usi zgro-
wó myśląca opinia bezwzględnie wystą­
pić. Musimy rozpocząć w ałk$na śrniękt; i

torjum od przeprowadzenia raidykalnjrch, 
zmian w gospodarce finansowej Niemaec1 
w myśl projektu, obejmującego: /'.zrówno­
ważenie budżetu; zredukowanie częściowe 
dj/gjów niemieckich za zgodą i stosownie 
od uznania sprzymierzonych; reformę mo­
netarną i zaciągnięcie przez Niemcy po­
życzek wewnętrznych i zewnętrznych. 
Spłaty, przypadające w sierpniu 'i) wrzdś- •; 
niu oraz październiku i listopadzie, muszą 
być wypłacone,“gdyż Niemcy poroszą .od­
powiedzialność1' za spadek marki.. Przypad­
ną one Belgji, w myśl jej pierwszeństwa 
do odszkodowań i mają być wykonane w 
biletach skarbowych., zabezpieczonych w 
złocie. Gdyby w sprawie tej nie doszło 
do porozumienia między rządem belgij­
skim a niemieckim, bilety te musiałyby h m  
ściślej .zagwarantowane przez złożenie ró­
wnoważnika w złocie w jednym z zagrań: 
cznych banków.

Rada Ministrów Francji wypowie­
działa się za koniecznością zwołania kon­
ferencji yw Londynie w  celu omówienia 
kwestji‘odszkodowań niemiecki™ łącznie 
z kwestją długów międzysojuszniczych. 
‘Wobec i|Łó. że spłaty najbliższe przyzna- 
(te |B ełg*  istnieje prawdopodobieństwo za­
stosowania- grze-* Fraiicję^użniriych prze? 
nią jak konieczne, saJkcji.

Między Gdańskiem a Polską
zawarto- układ w sprawie wydalań obywa 
'tlili polskich z Gdańską, ograniczający 
dotychczasowo samowolę Gdańska i od­
dający sprawę poszczególnych wydalań w 
wypadkach'nie nagłych, w razie protestu 
Polski, decyzji gen 
do Rady Ligi Narodów.

Najbliższa sesja Sejmu 
odbędzie ś{e . l9, w rześnia/,

Hackinga a, apel sal5?

do polepszenia stosuuków nie doprowadzi, różnych zawodach wskazał i p< 
Lecz przeciwnie ludzi mało .uśw?adomio-8^-iRzowanie się w Cirrześcjaińsk. 
nych w ich błędach tylko utrwala
do coraz to nowych wybryków.

id Zawodowe,

Marcin Koch.

5o stronic przeciwników naszych, CZi

to zk fid  sił politycznych 
w wnlcs wyborczej.
Wstępujemy w okres walki wybor-

brak pierwszego, za .to rozumu, czyli spry­
tu, a następnie pieniędzy mają w bród!

Na ten cel żydostwo sakwy nie poża­
łuje!

Dążności wrogie możemy sparaliżo 
■wać jedynifc tylko wspólnym wysiłkiem! 
Miłość kraju, miłość Ojczyzny tę posiada­
my wszyscy! Rozumu chyba narodowi na­
szemu nie zabraknie w tej decydującej i 
ważnej chwili!

Za to fundusze pieniężne na cela wy­
borcze zebrać musimy choćby groszem do 
grosza! Niech'każdy daje iłp może — 
Siuhiko do ziarnka a zbierze się talarka, 
& pamiętajmy również — że dwa razy da- 
'je» kto zaraz daje!
: < Ofiar potr eba'r jeżeli nam naprawdę
iidzie o to, .aby w dniu wyborów zwycięż 
żyła myśl narodowa i chrześcijańska!

i Składki tuożnh^składać mi misze koją- 
Jo czekowe 203—221 lub wprost na/ręce 
ba-Szych prezesów Kół i mężów zaufania 
zaopatrzonych w listy składkowe, 
t  Do czynu! Do pracy! do ąiyycłcslwa!

cze).
Jak  ann je  przed walną rozprawa ro­

bią przegląd sił swoich, koncentrują się, 
łączą z sobą, by tem łatwiej osiągnąć 
zwycięstwo — tak  również w walce o to 
czy Polska ma być polską, czy ma być czelnych Chrześe. Demokracji w sprawie 
państwem konstytucyjnem i praworząd- bloku ze stronnictwami narodowemi, woź­
nym, czy też odda nem na pastwę klaso- wał wszystkich członków st ronnictwa, aby

, opierające swą 
ijajfi zasadach wytkniętych przez papieża 
Lo.pną XIII w bulli Rerujn Novarum. 
Stanowisko Zjazdu wobec strajku rolnego.

Zjazd orzekł, że strajk zakiięjowany 
przez Żw Z. P. nie niiał na celu wzglę­
dów ekonomicznych lecz był wywołany 
celem wzmocnienia wpływów N-PR. i. dla.- 
tego też zjazd go potępił, uważając, że w 
takich warunkach, jak żniwobranie, był 
krzywdzącym cały naród, był zamachem 
na podstawy gospodarcze całego kraju.

Stanowisko ,iązt!u w sprawie bloku 
naiiłd'‘w»go. 

akceptuje stanowisko władz, na-

wepo łajdactv/a i czy zginąć ma w gan­
grenie. zgnilizny i nędzy — w walce tej 
stronnictwa, reprezentujące te 2 kierun­
ki, grupują się w różne obozy, łączą się 
i gotują do rozprav*’y na śmierć i życie.

Z jednej strony pod wodzą pasko- 
piastów i bolszewiko-chłopów, staje  je­
den blok, który obiecuje sobie już w przy 
szłyrn schnie, jak Witos w rozmowie z 
redaktorką „Dziennika Poznańskiego1'

usilną i zgodną pracą w okresie wybor­
czym ułatwili zwycięstwo Chrześcijańskie* 
mu i Narodowemu obozowi w Polsce, 

Poza-tem przyjęto cal} szereg wnios­
ków we wn c & zn o-o rgani za eyjny ch.

N. B, R. iałsEisie
Niema dziecka w Polsce, któreby nic 

wiedziało, że przesilenie i ustąpienie rządu 
Poijikowskiego wywołał Naczelnik Pańs*

, twa Piłsudski bez wiedzy i fgody stron­
nictw politycznych. Przecież nawet i Na­
czelna Rada Narodowej Partji Robotniczej 
prżyjęła uchwałę, uziiąjącą przesilenie za 
niepotrzebne i niewskazane. Dziś jednak 
NPE-owcy zaczynają już przekręcać pra-i 
Wdę. W poznańskiej „Prawdzie^ z u. sobo­
ty z dnia 12 sierpnia w korespondencji z 
Miłosławia donoszą, że poseł Lisiecki oś-* 
wiadczył, że prawicy udało się obalić rząd) 
Ponikowskiego. Poznać stąd nietylko pra­
wdomówność posła, ale -widać,, że prasa i; 
agitatorzy JBPJt-a będą się starali przedsta* 
wić sprawę tak, jakoby dymisje rządu. Po . 
nikowsidego. przesilenie i wynikające stąd 
nieszczęścia nie wywołał Naczelnik Pańs­
twa, lecz niegodziwa prawica. Biedni N. 
P. R-zy, których się pasie taką strawą i ta 
ką im daie oświatę polityczną,

  o  -

I Zycie polityczne \ ii
Sprawca odszkodowań,

i

zaznaczył, z mniejszościami narodowemi będąca przedmiotem długotrwałych obrad 
przeciwstawiać się ugrupowaniom ńaro- Jj^fowmonej konferencji londyńskiej! zo- 
dowym. W tymże, obozie i w jednym Jtala ziiiąt-Ąioną prżez-komisjęi dtłszkodo* 
szeregu pod wodzą GruerLąuupj sta jikki, wań w' ten sposób, .iż.icoratorjum, za któ* 
którzy stale dążyć będą do przepijany ‘zje rym MożOwąFipr-zedsta-jyićteb Anglji zosta- 
dnoczonej Ojczyzny nasie j w jjaństwd lo odr^ńjbgue. Źiiyęięż-yia polityka Tran- 
narodowościowe tj. republikę — różnych cji i Selgji. J^rzedsMiwjclel Włoch na ko- 
narodowości o górujących wpływach ży- misji wstrzymał się od glosowania. Komis- 
dowskich iub-mernieackich., ją  usaleśailą udżieIenm. Niem£aift -̂.mQJca.*J

K o m i m l l E a f
1. W myśl decyzji,, powziętych na 

zjeździć, zarządy Kół i Raił powiatowych 
mają wyłonić delegacje do zbterania skła-) 
dek na cele wyborcze. Po utworzerdu tych 
że należy jaknąjprędzej zawiadomić, se-( 
kretatjat, który prześle odpowiednie peł-j - 
nomocnictwa, cUa zbierających składki, jalcj 
również i kwitarpisze. j

2. Przypomina się zarządom Kół ij 
Rad powiatowych obowiązek dostarczenia; 
sekreta,rjatowi wojewódzkiemu sptawoz-} 
dań z działalności zarządu za miesiąc sier- • 
pieiy; Sekretarjat Generalny

Skarbowa-1 2 .

e



i € f r  Z życ?s'stronnictwu
iłowo, pow%działdow?&k.i.

W niedzielę dnia- Ar-śierpnia odbyło 
Się w lokalu p, BukatówHKjRran ie miej­
scowej fllji Związku Polaków z $ y ;armjŚ i 
Mazur, tuż od dłuższego'. Ć zasil pośrod 
.członków flgfaniała się myśP 'utworzenia 
;W Iłowie Kola Chrz. Nar. Str. Pracy, gdyż 
zdrowe zasady i podstaw i t.fego stronnic­
twa najwięcej odpowiadają dążeniom Po­
laków m iłu jący^ Ojczyznę. Otóż w tona 
.celu na zebrami© powyższe zaproszony zo­
stał przewodniczący zarządu powiatowego 
jCbrz. Nar. Str. Pracy z Działdowa p. tan 
Sieciriski Po zagajeniu zebrania i wyczer­
paniu obrad, które stały*- na porządku 
dziennym, przewodniczący filji p. Wiktor 
Prejs udzielił głosu p. Siecińskiemu, któ­
ry  w obszernym referą!i|e podał zebranym 
całokształt naszego 3 |i ia  pai^twowego, 
wyłuszozył wszystkie nasze . niedomaga­
nia, zastanawiając się i zwracając szcze­
gółową uwagę zebranych na ważniejfflj 
zagadnieiria-^hwili obecnej, poczem stop­
niowo rozwinął przed audytorjum pro­
gram, cele i zasady Chrz. Nar. Str. Pracy. 
Przemówienie swoje oparte na faktach i 
Wyftucnane z wielkim uznaniem, referent 
zakończył wezwauiern do obecnych, abb 
'każdy, kto czujecie prawdziwym Pola- 
Ktem i ma w teren Boga i Ojczyznę,, stanął 
pod sztandar Chrz. Nar. Str. Pracy) gdzie 
zorganizowani w oparciu na zasadach 
chrześcijańskich i  miłości ku bliźnemu 
prędzej osiągniemy u trwałe ni a w ukocha­
nej naszej Rzeczypospolitej praworządno­
ści, co da możność sprawę państwową, i 
byt Państwa traktować pod kątem widze­
nia tylko interesów polskich a nie mię­
dzynarodowo żydowskich. Przemówienia 
referenta przyjęte zostało długiemi onlas- 
kami. W  niedługiej a rzeczowej dyskusji 
wywody referenta popierali kolejno p. 
Preis i/pi Trabowski. Po ukończeniu dys­
kusji przystąpiono do wyboru zarządu ko­
ła. Prezesem obrany został p. Feliks Gar­
stka kolejarz prezes Z. 2. K. z Iłowa, se­
kretarzem p. Wiktor Kozłowski!1'kolejarz 
z Iłowa, skarbnikiem p. Wiktor Preis pre­
zes filji Związku Polaków z Warmji i Ma­
zur. Równocześnie zapisało się na człon­
ków kilkanaście osób. Po ukoJstytuowa- 
niu się zarządu prezes nowejaŁszgi pla­
cówki kolega Garstki z pdziehowani.era w 
imieniu zebranych referentowi i licznie 
zgromadzonym za przybycie hasłem: 
„Niech będzie pochwalony", zebranie sol- 
wował. Otóż z zadowolenie:^ 'zrąanaczamy, 
że Uhrz. Nar. Str. Pracy, coraz ajjęcej zy­
skuje zwolenników i wyznawców na ziemi 
'działdowskiej, gdzie posiada już cztery 
filje i- godzie z każdym dniem lud polski 
pracujący?1 przekonuje się, że stronnictwo 
to oczywiście najwięcej odpowiada ich u- 
sposobieińii, przekonaniom i dążeniom. 
Szczęść Boże w owocnej pracy od głębi 
uercąiżyczyniy tej nowej placówce.

y Sie.
Puck.

W poniedziałek dn. 28 bni. wieczorem 
;'o godz. 7 zebrali się na sali ratuszowej li­

cznie miejscowi’ człońkowio i sympatycy 3. Wnioski zarząttu do zafroer^eńTa
ko® Chrześicjańskiej Demokracji, -na któ- pełnej Radżie Wojewódzkiej: 
re wydezygnował 'zarząd stronnictwa pos- a). Po twierdzenie członkostwa Rady 
łą pomorskiego Nowickiego dlt zbadania Wojew. kolegów: Siecińskiego z Działdo- 
przyczyn i następstw owego ogromnego' wa, Brzeskiego z Chełmży, Średzkiego z

iści dał po- Gdańska, Chmielewskiego z Grudziądz,*.n ieszipplia. Przy tej sposobności dał po- 
tzatem'pp:jpł Nowicki odpowiędź w.'.swym 
referacie na, zapytanie: „Dląćzego. przy­

u c z y ła  se Chrześcijańska Demokracjt do

b) Potwierdzenie angażowania p. Fel,
Jeuthego na gen. sekret.

ę) Potwierdzenie przyznanej przez za-
bioku wyborczego stronnictw narodowych rząd konieczności podwyższenia urzędni 
i umiarkowanych". .ebrani uchwalili na- kom Rady Wojew. pensji.
stępującą rezolucję: d) Przyjęcie komunikatu prezesa

Ludność zebrana dn. 28. 8. 22. r. w Głównej Kom. Organiz. ks. Adamskiego do 
Pucku na posiedzeniu Koła^Ch. D-. do głę- wiadomość:.
bi wzruszeni nieszczęściem, jakie spotkało e) Wybói 2 członków i tylu zastęp-
obywatelstwo naszego miastt, domaga się ców do Zarządu dzielnicowego, 
od Rządu skrupulatnego i bćzkttonnero f) Wybór 1 przedstawiciela Rady
zbadania przyczyn nieszczęścia, sprawie- Wojew. do Głównego Komitetu wybórcze- 
dliwego ukarania winnych, jak też zwró go. 
cenią kosztów pogrzebów i leczenit ofiai 5. Wnioski,
oraz wypłacenia odszkodowań poszkodo- 6. Wolne głosy, zakończenie.
wanym rodzinom. Sprawozdanie ze zjazdu Naczelnej

W dalszej ożywionej i rzeczowej dys- Rady odłożono na wspólne posiedzenie 
■ kusjL wyrazili wszyscy mówcy jak insp. wszystkich Okręgowych^ Komiit.  ̂ Wybór- 
szkolny Górny, przew. naszHs. proboszcz ezych, które się odbędzie dzisiaj o godz. 
Fitkau, robotnicy Bratka i Himka, rektor 11 w Hotelu Warszawskim.
Piontek, sekrettrz Kita i inntsw e głębokie Posiedzenie otworzył prezes kol. po-
zadowolenie 1 swą radość z fąktu utworze- seł ..Nowicki, o godz. 9-tej witając ^człon- 
nia bloku wyborczego pod n|izw&: „Chrze- ków R. W. oraz przybyłych gości i dele- 
śeijaóskiego Związku Jedności Naroddo- gata zarządu Głównego. Na wniosek 
wej". " przewodniczącego wzięto najpierw pod o-

W tej .akcji wyborczej nie będzie się brady sprawę potwierdzenia nowych 
rozchodziło o różnice stanowe, nie natra- członków Rady Wojew. 
fią już na grunt podatny hasła walki i nie- Po odczytaniu i przyjęciu protokółu
nawiści klasowej' stronnictw lewicowych z ostatniego ^©brania, R. W. powzięła na- 
i klasowych, nie uwierzy już nikt słodkim stępujące uchwały:
obiecankom danym robotnikom w pustych 
frazesach przez demagpgówjNPR. o daro­
waniu przysłowiowych „domkewę ogro­
dów, pokoji i kanapek-J a roli, parceli i 
koni przez pa-skopiaśfów,, lecz będzie akc­
ja wyborcza zmaganiem aję dwueh świa­
topoglądów- chrześcijańskiego i materja- 
list^ą^uo-^cjąjiktyoznego, ą  odniesie wal­
ne zwycięstwo zdrowS, idea kierunku za­
wodowego i chrześcijańskiego.

ad 3a. Rada Wojewódzka zgadza się 
•że -w skład Pom. Rady Wojew. wejdą 
nastp. kol. Sieciński z Działdowa, Brzeski 
z Chełmży, Średżki, z Gdańska i Chmie­
lewski z. Grudziądza.

ad;Sb R. W. zgadza się na angażowa­
nie kol. Feliksa Jeuthego jako Gen. Sokr.

ad jTc. R. W. przyjmuje do wiado­
mości podwyższenie pensji dla okr. sekr. 
kol. Dzienlsziąji p. Bonównej, w m y|l u- 
■ghwały arząclu woj.: (6ł 000 mk. wsgl. 
30 000 mb. miesięcznie).

ad 8d Przeczytany przez kol. Po- 
szwińskie^o|komunikat prezesa Głównej 
Komisji Organiżajjeyjnej, ks. p i^łata  A- 
•damskiego przyjęła Rada Wozew. do wia-

P r o t o k ó ł .
z posiedzenia Pomorskiej Rady Woje­

wódzkiej, odbytego d. 25.- sierpniu. 1922. 
w sali Mbljoteki Drukarni Pomorskiej, sdomości. Tak-̂  przyjęła do wiadomości 

n |£  posiedzenie prsj^jbyli kol. NowMy. regulamin Zarządu Dzielnicowego, 
ki, Poszwiński. Jeuthe, Dzienisz. WodwudAt ° e- Zarządu Dzielnicowego wy-
Pohlmtnn, oórny ;(.w u stęp stw ie  kol. A- branc>. dotychczasowych członków, mia- 
dolfa). Kowalski. Szypliński, ks. Żiółkow- nowicie kolegów .Poszwun kiego i Nówi^- - 
skitóieciński, Chmielewski, Brzeski i Średz kie»° Przez a^am ację, a kolegow ^  o d w || 
ki. oraz kolega Włoś^czdwski z Wapszar * Pohlmana jako ich zastępców, 
wy, jako delógat Żarządu Głównego. Nie ad -4f. o referacie kol. pi<e?esa Ko- 
przybylii kol. Baranowski, Lewandowski, wiekiego wybrała Rada Wojewódzka ja- 
Grabowski i Twardowski. ' kodalszego jej przedsgiwicieła do Głów-

Pom. Rada Wojew. przyjęła następu- nego Komitetu Wyborczego kol. Chmie­
lący już poprzednio ustalony porządek^o- lewskiegc< z Grudziądza. Dotąd repre- 
brad: 1. protokóły z ostatniego zjazdu o- zerituja R. W. koledzy Słoszewski z Bro- 
raz posiedzeń zarządu, dnicy, Nowicki i Wodwud z Gradziądza.

2. Sprawozdania: a) z działalności or- Jako zastępców wybrano przez ablama- 
ganizacyjnej od czasu ostątniego zjazdu w oję kolegów: Pawelczaka z Tczewa, Bil- 
ogólnościi — p. Wodwud!*'. -skiego z Torunia, Pohlmanna z Wejhero-

b) z działalności sekret, okręg, w Cbjf- wa i Średzkiego z Gdańska. 
ionji — p. Dzienisza, ad 2a. Ze względu na brak czasu,

o) uzupełnieni^ i wytyczne dalszej Rada Wojew. zrezygnowała z przeczyta- 
pracy organiz. — gen. sekr. p. Jeuthe. nia protokółów z posiedzeń Zarządu Wo-

jBwdiTzi-nego' otr cż^r^SEStmegr,1' p^isu-Zte-, 
nia Rady Wojew. i przyjęła bez dyskusji" 
wygłoszone pi zez kolegów Wodwuda, 
Jeuthego i Dzienisza sprawozdania orga­
nizacyjne, do wiadomości. W swoimi 
sprawozdaniu (za czsa od początku m aja1 
do końca lipca rb.) podkreślił kol. Wod­
wud przedewBzystkiem brak funduszów,' 
z powodu k tó ry *  nie można było należy­
cie rozszerzyć działalności organizacyj­
nej w tych powiatach, gdzie dotąd mini­
malnie się pracowało. Sprawa organiza­
cyjna ucierpiała także w sierpniu r, b., 
ponieważ nie obsadzono w tym czasie 
miejsce Gen. Sekretarza. Na ogół liczbą 
wieców i zebrań wydatnie się przedsta­
wia. W czasie tem przedewszystkiem 
dał się odczuć brak mówców. . Sprawo­
zdanie kol. Dzienisza, wykazało, że ruch 
organizacyjny przedewszystkiem w Puc­
kiem i Wejherowskiem coraz to bardziej «> 
się wzmaga. Kolega Jeuthe zdał spra­
wozdanie zdziałalnoścr- organizacyjnej w 
miesiącu bieżącym* zaznaczając, że nale­
ży kłaść nacisk na zdobycie i wyrobienie 
mówców i organizatorów. Naszą litera­
turę partyjną powinien znać każdy dzia­
łacz i członek. Należy także rozszerzyć 
Głos Pomorski. Na zjeździe delegatów i 
prezesów kół P. Z. K. dnia 20. 8. w Lasko- 
wicach uchwalono przez kol. 'Jeuthego' 
wzniesioną rezolucję, że P. Z. K. popiera 
Chrz. Związek Jedno™  Narodowej. Brak 
kursu mówców daje się coraz bardziej 
odczjuwacpM v L.

ad 5. Y/nioski: 1) Powysłuchaniu
sprawozdania) Rada Wojewódzka na 
wniosek kol. Jeuthego stwierdza, że nale- 
Ay urządzić jaknajprędzęj kurs mówców 
i to w Grudziądzu, Toruniu i Tczewie 
(na wzór juz istniejących jak n. p. w Byds 
goszcz-y) i poleca Radzie Naczelnej da’ 
sza inicjatywę./

2) Ńa wniosek kol. Wodwuda i Po- 
Śżwińskiego poleca K. W-+ spraiwę zwoła­
nia Pomorskiego Zjazdu Wojewódzkiego 
Zarządowi Wojewódzkiemu do dalszego 
rozpatrywania.

Za zgodność:
Jeuthe,

Generalny sekretasz.

i !€*j Rozm aitości
Ślspy dokł orem  filozofji i prawa.

Na universytecie w W rocławiu od­
była się  prom ocja doktora filpzofji Lu­
dwika Cohna na doktora praw. Conn 
jest człow iekiem  ślepym  od urodzenia, 
dzięki jednak zdolnościom  i pracy zajął 
w św iecie  naukowym wybitne stanowisko.. 
Nowy podwójny doktór ma za sobą już 
poważny dorobek naukowy. Dziełu jegoj 
jak: „Przyszłość nńszych ślepców ", „Nasi 
ślepi", tudzież szereg rozpraw z zakresu  
rozwoju mdzi ślepych od urodzenia mają 
ustaloną sław ę.

Redaktor Stanisław Krawczyński. 
Odbito w Drukarni Robotnikow Chrześcijańskiej- 

T. A. w Poznr.niu, św. Marcin 37.

Przepowiednie Krasiiiskiege
3 czas; obecne.

(Ciąg dalszy).
III.

Wykazaliśmy eksperymentalnie — na 
podstawie tekstu „Niebosluej komedji11, że 
Krasiński istotnie ti wiek prawie naprzód 
przewidział dzistejsze polityczno-społecz­
ne rewolucje; skonstatowaliśmy również, 
te  w arcydziele swem okazał się twórca, 
mimo swój młody wiek, niezwykle objak­
tywnym (bezstronnym). Ta bezstronność 
zaś sprawiła,: ż J  .,Niefcoska“ i w niej zayjjtr 
te problemy osiągnęły wartość nieprzemi­
jającą. „Niebośka“, jak słusznie ją na­
zywają, jest skrótem genialnym,i, ogólnym 
sukcesem wszystkich zagadnień socjal­
nych. To dzieło-ksiega. która dopóki lud/, 
kość trwać będzie nie straci nic na swej 
„aktualności". Bo to obraz walki dwuch 
„światów" na świecięy która zawsze trwa, 
nigdy nie ustająe... Materja i duch.. Ary- 
man ii Ormusd... miłość i nienawią^.. dobro 
i zło... Wielkość i genjus» twórczości Kra­
sińskiego nie zaniknęły się w melodjach 
strof, ałeż^bjawiły się w intelektualho-ży- 
ciowych koncepcjach, utrwalanych tylko 
za pomocą tworzywa (materjału) poetyc­
kiego. Dlaipgjj też Krasińskiego równie 
dobrze, słusznie i szczęśliwie zaliczać mo­
żna do poetów jak i do filozofów czy so­
cjologów. Był on zresztą największym
g f l f e E Ł P S e j t l

poBg^ł filozofów, a największym filozo- społeczeństwa całego zasrogówana. Dziś 
fem pośród poetów... pytam czy ją możi% i • podobna zastoso-

Przepowiednie jednak i przewidywa- wać i czy ją lud. zrozumie? Lud właśnie 
nia na temat czasów dzisiejszych nie zdo- tylko własność zrozumie. Komunizm to 
były swego szczytnego wyrazu w samej idea raczej wschodnia niż zachodnia/j. W 
„Nieboskiej". Owszem, znajdujemy je roz- ślad za tym w poemacie wydanym 1847 
siane po innych także utworach i poema ■ r. p. t. „Dzień dzisiejszy" (dawna redakcja 
tąhh, nie wyłączając również i korespon- tegoż nosiła tytuł: „Fantazja konania"j, 
dencji. W li|cle do przyjaciela RĆ?eva daje świetną charakterystykę komunizmu, 
Krashmfi! kreśli m. in. taki obraz przy- którą każdy winien dzisiaj znać poprostu 
szłośei: „...wszystko runie, spłynie i zgni-. napamięć jako antidotum przeciwko agi- 
je, ale nadejdzie dzień kiedy na tych sa- taćji komunistycznej, 
mych .-miejscach zboże będzie się kołysa- Oto: „...Bo oczywiście komunizm ty­
ło. Ale nie namł myśleć o złotych kłosach; ranją, ni takiej znają niewoli na świecie 
dzieci nasze będą jB  zbierały na kościach ci, których Turek, albo Chińczyk gniecie, 
naszych zbielałych", albo do Gąszj^slSie- Przed komunizmem dopiero każda jednast 
go: hjuwiem, że cywilizadja nasza ma sifeka w spoleeżeństwie niczem. Własność 
ku śmierci; dopiero to, czego nikt nie zna, przepada — EBgawłosy) twa skóra nie 
nie'pojmuje, nadejdzie i świat nowy zbu- twe, lecz rządu... Rząd gdy jedynym wła- 
duje, ale wtecły i twoje i moje kości pro- ścicielem będzie, zaraz się z jaw i. moc i 
clmcm gdzieś._będą“. Powracał poeta u- pogrom wszędzie... Nic tak człowieka w a- 
stawicznie, jakby ąałogówo, do Stoch dra- nimusz nie wpędza, jak zwrot do stanu, 
stycznych a mimo wszystko narzucają- zwierząt: głód i nędza!.,, podnieś Moskwę 
pych się do rozwiąSmia kw esttj społecz- jakby do kwadratu, a taką Moskwą, obalisz 
nych. Najpierw w „Herbercie" a potem Moskala... Piekłem na piekło!.. I będzie 
w t. zw, ,fNiedokońqzonym poem ąćie^do świat cały nadgrobowym progiem Bez Bo- 
którego utwór pierwszy może być intradą|gga!.;j Krasiński przy okazji stwierdza, że 
wstępem lub przygotowaniem. W 1840 źródło wywrotowych haseł płynie „od 
r. Krasiński sam wyraził się: gj-ożyliśmy pruskich włości", innemi słowy — z wy- 
,.Nieboskiej".na jawie“BĆ w liście do przy- wodów filozof ji ■ niemieckiej wogóle, spe-' 
jńciela Małachowskiego rozważając palą- cjalnie zaś Heglowskiej... Nie zapomniał 
Igą i najaktualąr&jęąą:''wówczadEsprawę ko- jednak Krasiński o drugim, nie mniejszym 
mimizmu pisał: — „Komunizm szalem od Niemiec, wrogu Polski —* o RosjńDu- 
stwein! może jednak zostać w dni owe, mając nad jej przyszłością takie wypowia- 
gdy oświecenie Chrystusa wszystkich u- da* myśli w liście z HeicLeluergu, pisanym 
^ e p  Pcć prostu tp reg«łą_W ąsztpraą.|^iiQ (,“

dla nauki i przestrogi przyszłych wieków, 
a kary przeszłych, Rzeczypospolita czer­
wona górę weźmie, taką górę, że podły, 
niemiecki ród zatęskni do Snuta moskiew­
skiego... I przyjdzie knut, i padną na kola­
na przed nim zanękane i znużone brato- 
bójstwami europejskie ludzie. A w oną po­
rę zstąpi sąd wielki, święty, sąd Boga wie­
kuistego przeciw Moskwie. Knut w samej 
chwili tryumfu rozpryśnie sie... przez Bo­
ga i Polskę' knut przepadnie! Odmęt są­
dów będzie się ciągnął i tak długo będą 
jedni sądzeni przez drugich, karani nawza­
jem, aż świat cały wróci do miary i praw­
dy, a w on dzień przybierze wszędzie da­
wny kształt Polski. Uyleby naród w mie­
rze i zacności dotrwał..."

„Byieby naród w mierze i zacncśc? 
dotrwa!!...."

Tak przewidującym i proroczo jasno­
widzącym od czasów Skargi nie był nikt! 
Nikt bo nie przepowiedział z taką ścisłe* 
ścią, że „Moskwa i rzeczpospolite czerwo­
ne będą grasowały na przemian przeE 
świat. Ni jednej ni drugim nie powinniś­
my hołdować, ale walczyć do ObUtniego 
za ocaleniem zapńości na 4©aii“... ' „
W , i B. B.
' * 1 N. B. Kilka uwag dodatkowych Kra*, 
sińskiego o formach rządu itp. odkładamy, 
do numeru następnego.
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